
                                              INTENCJE  MSZALNE:  

NIEDZIELA – 28.IV. 2019 – II NIEDZIELA WIELKANOCNA 
   8.45 – (Jugów) – śp. Sławomir, Michał, Stefania, Jan, Ryszard 

10.00 – (Przygórze) – śp. Jerzy Majger (ur.) 

11.30 – (Jugów) – śp. Marian Foryś i rodziców z obu stron 
                                           PONIEDZIAŁEK  – 29.04.2019r.  

 18.00 – (Jugów) – śp. Adam, Maria, Anna, Maria, Jan Rewucki 
                                                      WTOREK  - 30.04.2019 r. 

18.00 – (Jugów) – śp. Franciszek Patrzałek 
ŚRODA  – 1.05.2019r. 

17.00  – (Przygórze) – śp. Stanisław Zubek (od wujka Staszka) 

    18.00  – (Jugów) – śp. Krzysztof Nowak 
 CZWARTEK – 2.05.2019r.  

18.00  – (Jugów) – śp. Ludwik (14) Maria (3) Adam Bogdan Kołodziej 
                                                   PIĄTEK 3.05.2019 r. 

     8.45  – (Jugów) – śp. Maria, Michał, Józef Eugeniusz i zm. z  rodziny 

10.00  – (Przygórze) – W intencji członkiń I i II róży 

18.00  – (Jugów) – śp. Karol. Józefa Szydło 
                                                     SOBOTA – 4.05.2019 r.  

18.00  – (Jugów) – śp. z rodziny Gibes 
                                         NIEDZIELA 5.05.2019r. 

  8.45 – (Jugów) – śp. Franciszek Patrzałek (r. ur.) 

10.00 – (Przygórze) – śp. Józef Ciuksa 

11.30 – (Jugów) – W intencji Katarzyny w 12 r. urodzin.  

Intencje mszalne można zamawiać po każdej mszy świętej w zakrystii, lub w 

kancelarii parafialnej. 

 

Tułacze losy - Helena Wyrodek (8/69)       Po długiej podróży dotarł do 

Saint Etiene i tam rozpoczął swoją przygodę z górnictwem. Często potem 

opowiadał, że wszystko dla niego było tam obce i nieznane. Dużo czasu 

upłynęło, zanim się oswoił i zaczął normalne życie. Był bardzo szczęśliwy i 

zadowolony, że pracowało tam wielu Polaków i znalazł wiele bratnich dusz. 

Jak już zaznaczyłam niedaleko tego wielkiego miasta mieszkała moja 

rodzina, a więc babcia z dziadkiem i szóstką   dzieci. Gdy moja mama była 

już panienką to oczywiście miała swoich kolegów i sporo czasu spędzała z 

rówieśnikami, wtedy gdy nie pracowała. Młodzież nie stroniła oczywiście od 

różnych zabaw i na jednej z takich imprez tanecznych mama poznała 

mojego ojca, który był od mamy starszy o dwanaście lat.  Po roku 

znajomości w 1933 roku zawarli małżeństwo. Był to oczywiście ślub cywilny i 

kościelny, ponieważ księża polscy też tam byli. Tata cały czas pracował na 

kopalni, natomiast mama, dopóki nie miała dzieci dorabiała sobie, jak 

wspominałam, jako pomoc domowa u takiej starszej Francuzki. Potem 

zaczęły na świat przychodzić dzieci. Najpierw w 1934 roku ja, potem mój 

nieżyjący już brat. Wtedy mama już nie pracowała, tylko zajęła się domem. 

Całe utrzymanie spadło na barki ojca. Swoje dzieciństwo, tak jak pewnie 

każdy z nas, wspominam z wielkim rozrzewnieniem i nostalgią. Były to dla 

mnie piękne czasy. Zresztą innych, jako dziecko, nie znałam. 

 
 

 
 
 
 

 
 
 

 
 

                                                        

Zamyślenia biblijne: 
Przeglądając listę zarzutów, jakie stawia się chrześcijaństwu można natrafić i 

na takie, że Jezus wcale nie istniał, a wymyślili Go sobie jacyś oszuści. 

Czytania liturgiczne II Niedzieli Wielkanocnej, choć nie wprost, zadają kłam 

tej opinii. Z tekstów tryska entuzjazm pierwszych chrześcijan. Trudny do 

wytłumaczenia, gdyby owi ludzie faktycznie nie widzieli Jezusa 

Zmartwychwstałego i nie doświadczyli mocy, której im udzielił.  

 
   Kontekst pierwszego czytania: 

Pierwsze czytanie pochodzi z Dziejów Apostolskich. Krótko charakteryzuje 

pierwotny Kościół. Wierzący trzymali się razem. Spotykali się w świątyni 

jerozolimskiej. Stanowili dziwną grupę, która stale się powiększała. Za 

przyłączeniem się do nich przemawiały nie lada argumenty. Działy się cuda – 

chorzy odzyskiwali zdrowie, a z opętanych wychodziły złe duchy. Cechą tego 

Kościoła był niesamowity entuzjazm. Niesiony był radością pustego grobu 

oraz spotkań ze zmartwychwstałym. Jeśli dziś tego entuzjazmu Kościołowi 

gdzieś brakuje, to pewnie spowodowane jest to w dużej mierze jakimś 

przyzwyczajeniem się. Ale chyba też i tym, że rzadziej doświadczamy Bożej 

mocy. Zwłaszcza ci, którzy trzymają się na dystans. 

 
Czytania mszalne: 

    Pierwsze czytanie: Dz 5, 12-16   Wiara, która uzdrawia 
     Psalm: 118  Dziękujcie Panu, bo jest miłosierny 

     Drugie czytanie: Ap 1, 9-11a Byłem umarły, oto jestem żyjący na wieki 
          Ewangelia: J 20, 19-31  Błogosławieni, którzy nie widzieli, a uwierzyli 

       Wspomnienia liturgiczne: 
poniedziałek – święto św. Katarzyny ze Sieny, patronki Europy 

       wtorek – uroczystość św. Wojciecha, głównego Patrona Polski 

           środa – wspomnienie św. Józefa Rzemieślnika –  ludzi pracujących 

             czwartek – wspomnienie św. Atanazego, biskupa i doktora Kościoła 

           piątek – uroczystość NMP Królowej Polski - głównej Patronki Polski 

          sobota – wspomnienie św. Floriana, męczennika – patrona strażaków 

 

Biuletyn informacyjny 
PARAFII P.W. ŚW. KATARZYNY W JUGOWIE 

JUGÓW – PRZYGÓRZE 
 

Adres: ul. Główna 89, 57-430 Jugów 
Telefon: 74 872 23 28 

Strona: www.parafiajugow.pl 
e-mail: kkparafiajugow@gmail.com 

Konto parafialne: 28 9536 0001 2001 0019 7814 0001 
Kancelaria parafialna czynna jest od wtorku do 

soboty po mszy św. wieczornej. 
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św. Piotr Cudotwórca 
Urodził się w 850 roku w Konstantynopolu. Jego rodzice 

należeli do najznakomitszych ludzi w mieście. Świadectwem 

ich pobożności było to, że zapewnili dzieciom wszelkie środki 

do życia, a następnie sami wstąpili do jednego z klasztorów, 

których w mieście było mnóstwo. W ich ślady poszedł syn 

Piotr. Musiał się wyróżniać wśród mnichów talentami, skoro 

zwrócił na siebie uwagę patriarchy Konstantynopola, który 

mianował go biskupem Koryntu. Piotr stanowczo odmówił. 

Kilka lat później przyjął jednak stanowisko biskupa miasta 

Argos na półwyspie Peloponez. Mimo to nie przestał wieść życia pełnego 

pokuty i modlitwy. Dla swoich diecezjan był prawdziwym ojcem. Otaczał 

opieką chorych i ubogich. Wykupywał jeńców, którzy dostali się w ręce 

piratów arabskich nękających greckie wybrzeże. Kiedy wybuchł głód, nakazał 

rozdać wszystkie zapasy potrzebującym. Założył słynny klasztor w Areia. 

Brał udział w synodzie potępiającym wielożeństwo cesarza Leona Mądrego. 

Zmarł 3 maja 922 roku w wieku 72 lat. Nad jego grobem wybudowano 

okazałą bazylikę. Z racji tego, iż potrafił dokonywać cudów, dano mu 

przydomek „Cudotwórca”. Wśród wielu cudów przytacza się opowieść o tym, 

jak w czasie głodu z jednego korca rozmnożył mąkę dla wszystkich, którzy 

jej wtedy potrzebowali. Kościół czci św. Piotra 3 maja. Patron miasta  

Argos.  

  
Piękny jubileusz  „złotych godów” małżeńskich   

obchodzili w drugi dzień świąt Wielkanocy nasi 

parafianie, mieszkańcy Jugowa państwo Regina i 

Tadeusz Bożemscy. Sakramentalny związek małżeński 

dostojni jubilaci zawarli 6 kwietnia 1969 roku w 

Szczecinie, gdyż stamtąd pochodzi pani Regina.  

Jubilat Tadeusz urodził się w Lipnie w województwie 

bydgoskim, ale w 1947 roku wraz z rodzicami 

przeprowadził się do Nowej Rudy. Po ślubie państwo 

Bożemscy zamieszkali początkowo w Nowej Rudzie, a w 1970 roku 

przeprowadzili się do Jugowa. Od wielu lat pan Tadeusz pełni posługę 

kościelnego w naszym parafialnym kościele, a pani Regina dba o jego piękny 

wystrój. Z tą służbę w imieniu całej parafii serdecznie dziękujemy. 

Dostojnym jubilatom życzymy wielu błogosławieństw na dalsze wspólne lata 

życia małżeńskiego, wszelkiej pomyślności i Bożej opieki.  

Plurimos Annos. 

 

Jeszcze raz serdeczne i wielkie podziękowania składamy wszystkim 

zaangażowanym w przygotowanie naszych świątyń na uroczystości 

wielkanocne. Gorące wyrazy wdzięczności panu kościelnemu z Jugowa, pani 

kościelnej z Przygórza, paniom Reginie i Annie-Marii, panu Kazimierzowi, 

strażakom, nauczycielom i wszystkim w tym dziele zaangażowanym    

OGŁOSZENIA DUSZPASTERSKIE:                                                                                                                                   

Niedziela 28.IV.2019  –   II NIEDZIELA WIELKANOCNA 
1.   W tym tygodniu msza św.  w Jugowie  od piątku do soboty. W Przygórzu 

w środę i w piątek.  

2. Dzisiejsza niedziela jest  w Kościele Katolickim obchodzona jako niedziela 

Miłosierdzia Bożego.   Przed kościołem będą wystawione puszki Caritasu, do 

których będzie można złożyć ofiarę na działalność tej instytucji.  

3. W piątek przypada uroczystość NMP Królowej Polski. Msze św. według 

porządku niedzielnego. W tym dniu nie obowiązuje nas post od pokarmów 

mięsnych.  

4. W sobotę, z racji św. Floriana, modlimy się za wszystkich strażaków. 

5. Pod chórem do odebrania prasa katolicka, w tym najnowszy numer 

bezpłatnych „Dobrych Nowin” 

7.  Dzisiaj na sumie msza św. z okazji rocznicy dzieci pierwszokomunijnych, 

natomiast za dwa tygodnie Pierwsza Komunia święta.  

             ZAPOWIEDZI PRZEDŚLUBNE 

Zap. I.  

Mateusz SZOT, contr. civ. zam. Przygórze 

Marta WŁODARKIEWICZ, contr. civ. zam. Przygórze 

 Tomasz  MAJERCZYK, stan wolny, zam. Przygórze 

 Agnieszka GAŁĘCKA, stan wolny, zam. Nowa Ruda - Słupiec 

 

Nauka a chrześcijaństwo (1 – Historyczność Jezusa cz. 4) /kwiecień 2019r. 

Jezus jest wyjątkowo ważny dla wszystkich chrześcijan i nie tylko. A wynika 

to z kluczowego dla historii świata Jego Zmartwychwstania. Gdyby 

komukolwiek udało się udowodnić fikcyjność tego wydarzenia, to 

chrześcijaństwo niechybnie by upadło. Ponieważ Jezus jest postacią 

historyczną, więc próbuje się podważyć historyczność Jego 

Zmartwychwstania. Atakuje się przede wszystkim dwie sprawy: pusty grób i 

ukazywanie się Jezusa po śmierci/zmartwychwstaniu. Oczywiście pusty grób 

nie jest dowodem zmartwychwstania, jednak musiał być pusty, aby głosić 

powstanie Jezusa z martwych. I faktycznie był, gdyż nikt ze współczesnych 

tamtym wydarzeniom nie zaprzeczył temu, a hipotezy, że Jezus nie umarł, 

tylko zemdlał na krzyżu i potem sam wyszedł z grobu, że Jego ciało wykradli 

Apostołowie, że pomylono groby, że nie pochowano Go w grobowcu Józefa z 

Arymatei, lecz w dole dla skazańców, że Jego ciało przenieśli Rzymianie lub 

Żydzi, okazały się łatwe do obalenia.  Natomiast ukazywanie się Jezusa po 

Zmartwychwstaniu starano się skwitować stwierdzeniem, że były to 

halucynacje. Dokładna analiza opisów spotkań z Jezusem, pokazuje tak dużą 

ich różnorodność, że nie mogły to być omamy. Poza tym po czterdziestu 

dniach, czyli po Wniebowstąpieniu tak częste ukazywanie się Jezusa ustało. 

A to znaczy, że był to ktoś więcej niż wędrowny kaznodzieja, czy nawet 

prorok. „Jeśli więc ustami swoimi wyznasz, że Jezus jest Panem i w sercu 

swoim uwierzysz, że Bóg Go wskrzesił z martwych, osiągniesz zbawienie.” 

(Rz 10, 9) A oto przecież nam chodzi. 

 



 
                                

  
 

 

 
  

 

 

 

 
  

 

 

 

 
         


